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Wniosek.
Zw ażyw szy, że najważniejsza gałąź przemysłu rolniczego, cukrow nictw o, które w wielu 

krajach stało się podstawą olbrzym iego rozw oju  gospodarstw a i źródłem bogactw a n arodow ego 
w naszym kraju prawie odłogiem  leży, gdyż pozostała tylko jedna na małą skalę cukrow nia;

'zw ażyw szy, że dotyczasow e n iepow odzenia cukrow nictw a, jak  to zostało dowiedzionem , 
by ły  i są wynikiem tylko lokalnych i indywidualnych przyczyn , a nie przyczyn  ogólno - kra jo­
wych i takich, które nie da łyby  się zmienić lub usunąć;

zw ażyw szy, że cukrow nictw o jest p rzem ysłem , który bardziej niż każdy inny w p ływ a  
na ogólne położenie kra ju , działa ożyw czo na wielką i małą w łasność ziem ską, podnosi inten- 
zyw ność gospodarstw , zw iększa niezmiernie produkcyę rolniczą i zw ierzęcą , w yw ołu je szeregi 
pom ocniczych gałęzi przem ysłu, w prow adza w ruch wielkie kapitały, organizuje najzdrow szy 
zaliczkow y kredyt rolniezy, podnosi stan gospodarstw a i dobrobyt w ogrom nym  promieniu, 
daje zatrudnienie mnóstwu rąk w polu i fabryce, zmieuia zupełnie warunki bytu całych  okolic ;

zw ażyw szy, że św iatow e i państwowe warunki cukrownictw a po ustauiu przesileuia 
w A ustro-W ęgrzech zaś z ustawą o podatku od cukru z r. 1888, zapewuiającą cukrownictwu 
znaczne korzyści, tak się polepszyły, że uprawa buraków w Czechach doszła do niebyw ałych 
rozmiarów, a na W ęgrzech powstało 5 uowych fabryk , a uad założeuiem  uow ych pracuje rząd 
węgierski, tow arzystw a rolnicze i w szystkie pow ołane czy n u ik i;

z uwagi, że w kraju uaszym z rozwojem  komunikacyi dróg żelaznych i b itych , polep­
szeniem się stosunków taryfow ych, polepszyły  się stosunki kom unikacyjne, a niebawem  w płyną 
do kraju zuaczne kapitały, które należałoby z korzyścią  ogólną na rozbudzenie p rod u k cji kra­
jow ej u żyć;

z uwagi dalej, że ze zmianami w stosunkach gorzelnictw a krajow ego należy kou ieczn ie 
oglądać się za handlową rośliną, a okopow iną inuiej zawodną od z iem niak a , cenniejszą od  
niego, zdoluą zapewnić zdrow y płodozm ian, poduieść hodow lę i wypas bydła oraz prod u k cyę  
n aw ozu ;

zw ażyw szy wreszcie, że niezawodnie powstanie i rozw ój k rajow ego cukrownictw a 
m ogłoby się stać pierw szorzędnym  czynnikiem  ekouom icznego odrodzenia k ra ju , podpisani 
w noszą :

Wysoki Sejm raczy uchwalió ;
Poleca się W ydzia łow i k ra jow em u , ażeby zw ołał ankietę rzeczoznaw ców  i stron intere­

sow anych celem zbadauia pow odów  dotyczących  niepowodzeń oraz warunków zaprow adzeuia 
i rozw oju cukrownictw a w kraju naszym, ażeby wdrożył rokowania z kapitalistam i i fabryk an ­
tami krajow ym i i obcym i z jed u e j, a rolnikam i z drugiej strony, słow em  żeby za in ieyow ał
w  porozumieniu z Tow arzystw am i roluiczemi akcyę w celu zaprow adzenia i rozw oju cu k row n i,
ctwa w  kraju naszym.

Sprawozdanie z podjętych  czynności i ewentualne wnioski przedłoży W y d z ia ł k ra jow y 
na najbliższej sesyi sejm ow ej.

Rutowski
wnioskodawca.
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